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Coraz bardzićj rozpowszechniająca się u nas w kraju racyo- 
nama hodowla poprawnćj rassy owiec, każe się Świetnych Z tej 
gałęzi gospodarstwa spodziewać rezultatów, Z prawdziwą przyje- 
mnością widzićć nam przychodziło na tegorocznćj wystawie egzem- 
plarze, któreby nawet. najwymyślniejszym niemieckim owczarzom 
bardzo mało lub wcale nic do życyenia pozostawiały. Zbytecznąby 
jaż dziś rzeczą było, gdybyśmy chcieli. wystawiać, jak wielkie z te- 
go korzyści nie tylko indywidualne, ale zarazem bogactwo całego 
kraju podnoszące, wyniknąć muszą; dość wspomnićć tutaj Sakso- 
niję, Prussy, a mianowicie Angliję, której szybki wzrost, bogactwo 
i siła materyalna jedynie od tego zależą. Komuż dotąd nie wiado- 
mo, iż kanclerz Anglii, prezes izby lordów, Siedzi na w parlamen- 
cie na worze wełny, aby przez ten malowniczy. symbol okazać jak 
wiele wagi naród cały przywiązuje do tego produktu. Jest więc 
rzeczą potrzebną a nawet wielce użyteczną, starać się o przyswo- 
jenie sobie jak. najwięcćj wiadomości, poprawę naszej wełny na 
celu mających. - 

Obszerne w tćj materyj pisane dzieła, prace i poszukiwania 
usilne, postawiły dziś hodowlę: owiec, a zarazem i naukę, o wełnie 
(Wollkunde) na. najwyższym stopniu udoskonalenia. Niemieccy: as 
gronomowie dziś już nawet spostrzegli się, iż zanadto zaniedbali 
chów bydła i koni, poświęcając się zbyt. gorliwie owczarstwu, i 
w_ istocie od czasów Albrechta, Thaera, który, -w roku -1826, na, Lip- 
skim. wełmianym konwencie, „pierwszy nadał kierunek tej tendencyi 
rolników. niemieckich. nauka ta, olbrzymim naprzód postąpiła kro- 
kiem. , Dostrzegłszy jak, ważną dla nas rzeczą byłoby rozp oWsze- 
chnienie wszelkich wiadomości, hodowli owiec, się tyczących,  stara- 
łem się o ile można, w. mej dwuletnićj ;za granicą, wycieczce, . wta- 
jemniczyć. się. we; wszystkie szczegóły tćj tak ważnćj dla nas ga- 
łęzi.. gosp „darskićj. Zbyt szczupłe są kolumny tego pisma łaskawie 
mi otwawtega, aby W, nich całkowitą naukę o hodowli owiec podać 
było. można,. ograniczę. się „więc do podania w. skróceniu wiądomo= 
ści, tyczących się samćj wełny: dla lepszego jednak +tćj rzeczy zro- 
zumienia, podam. także, na, wstępie krótki rys. przebiegu  operacyj 
fabrycznych, aby. tóm łatwićj nadal zrozumićć . było można. przy- 
mioty wełny, „jakie przez fabrykanta najbardzićj są cenione. 

Najprzód tedy wypadnie nam zastanowić się nad'pojedyn cze- 
mi-fabrycznemi manipulacyami, przez jakie wełna przechodzi, za- 
nim na sukno lub inne wyroby przerobioną zostanie; następnie 
rozważymy ją w stanie niemytym tak, jak się nam w naturze 
na. ciele zwierzęcia przedstawia; a w Końcu mówić będziemy © nićj, 
jako 0 towarze jatmarcznym, oraz 6 wadach f załetach celniejszych 
zagranicznych owczarni. 

E. j 

Ze, wszystkich, materyałów. przędzalnych, wełna, Jako towar 
handlowy i jako materyal fabryczny najwięcej stanowi odmian; 
Najbardzićj szacowi emi i charakteryzującemi wełnę własnościami 
jest. najprzód: przepuszczalność, - która. wraz z dziurkowatością do- 
zwala welnie przyjmować. wszelkie „materye- farbujące,- następnie 
własność pilśnienia, się. Wszystkie bez wyjątku wełny, posiadają 
tę szacowną, własność tworzenia pilśni, to jest, iż wlosy ich, W,zu- 
pełnym stanie odosobnienia, zostające, zanurzone. w roztworze, my- 
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dła w wodzie, pewien stopień właściwy ku temu temperatury po- 
siadającej, a następnie po wyjęciu będąc poddane uderzeniom wal- 
ka, tworzą z sobą materyę twardą, nieprzepuszczalną, nazwaną pil- 
śnią. Wszelako nie wszystkie wełny posiadają ten przymiot pil- 
śnienia się w równym stopniu: im dłuższą i prostszą jest welna, 
tem trudniej się pilśni, przeciwnie zaś, im jest krótszą i bardzićj, 
grajcarkowatą, tém do tego jest skłonniejszą. Ztąd też w prze- 
myśle wełna w ogóle na dwie wielkie gruppy Się rozdziela, a mia- 
nowicie na wełnę długą i na wełnę krótką: pierwsza zowie się 
także wełną czesaną, dla tego, iż przed przędzeniem bywa naj- 
przód na grzebieniach czyli czesadłach czesaną Kammwolle ), 
druga zaś wełaą gremplową (Kardetschinwolle), gdyż do przero- 
bienia . jéj używają tak zwanych grempli. W przerobieniu wełny 
krótkićj, wyłącznie na sukna lub tym podobne wyroby przezna- 
czonćj, głównie chodzi o zwiększenie jeszcze tćj tendencyj do two- 
rzenia pilśni, i dla tego wełna ta poddawana bywa ` pod. działanie 
grempli, zadaniem których jest aby z nici, przez proste tejże dra- 
panie, wydobyć na jéj powierzchnią, o ile można najwięcćj końców 
pojedynczych włosów; w przerabianiu zaś wełny długićj wszystkie 
operacye głównie opierają się na tem, aby przez czesanie i ciągłe - 
prostowanie włosa oddalić o ile można to dążenie do tworzenia 
pilśni i przez to utworzyć wyroby zupełnie gładkie. 
«. Fabrykacya wyrobów wełnianych tworzy cztery oddzielne ro= 
dzaje przemysłu, a mianowicie: 
1. Wely: przez gremple przechodzącćj: tu należą sukna i 
aksamity. i 
2. „Wełny czesanćj, długićj, angielskićj; tu należą wyroby pod 
nazwą: angielskich znane. 
3. Wełny długie, poślednie, czesane, wyroby gladkie i grube. 
4. Wełna mieszana (mixte), która zarazem przez gremple i 
grzebienie przechodzi: 


Zanim przystąpiemy do opisu pojedyńczych . czynności przez 
jakie wełna na fabrykach przechodzi, nie od rzóczy będzie rzucić 
nani okiem na stań ruchu hańdlowego wey we Francfi: cyfry tu 
niżćj podane, są wyjęte ż raportów komór francuzkich ża r. T85T:' 


„ ., Francya produkuje sama u siebie. 93,000,000 kilogram, welny. 
W liczbie téj mieści się ilość wełny, wysoko-cjenkiej 20,000,000 ki-. 
logramów. Średnićj 45,000.000 kil... grubój 28,000,000. kilogramów. 
Anglija zaś produkuje sama n siebie, 10,600,000. kilogr. wełny diu- 
g1eJ, czesanćj, wartość którćj na 58 milionów, franków jest, podaną, 
Oprócz. jednak swćj własnćj, wełny, Francya sprowadza do swych 
warsztatów rocznie wełny z rozmaitych krajów, jak, następuje; 


Z Turei «w « « « « 4,600,000. Kil; wart. 8,300,000 ` fr. 
Z Hiszpanii « « « ii 4,400,000. —, — 16,500,000 — 
Z Barbaryi GI « « « 4,300,000 sq 71 gm 1,000,000 — 
Z Niemiec (wysoko-cienkićj) 2,100,000, — m 14,300,000 ma 
Z Algieru; « « a a 4000, mm. 5000,000, — 
Z: Rio, de la Plata « « .2,400,000 — — . 5,300,000, — 
Z Chin x « « « « 6 499,000 TFF Ty 2,300,0! oT 
Z Rossyi (do 1852 r. więcćj) 805,000, — —.. 2,000,000, — 
Z Hollandyi i Belgii. « „308,000 — — 1,600, HE I 
Z Państwa Kościelnego « 253,000  — .— 1000.000 — 


Z. Egiptu, Austryi, ete. sete. 5,000,000 — 4,200.000. — 
Ogólem więc Francya, oprócz swćj własnej welny, sprowadza 
i przerabia. u giebie jeszcze wełny, obcej ; 29,115,000.: kilogramów, 
wartości 65 milionów franków, czyli około 107. milionów. zł. pols. 


. 


— 


Liczbą zaś wrzecion, „podług sa" uszędowój dla każde- 
go kraju w Europi 1OSKÓC rz10M or Tore STi 
W Anglii dla y gremplowćj 1,786,972, dla czes. 1,323,549. 

We Francyi dla wel. gr. 1,500,000, czes. 135,000. 

W Niemczech dla wel. grem. 600,000, czes. 147,000. 

W Austryi (wiele przędzie ręcznie) welny grempl. 350,000, 
czesanéj 400,000. 

W Belgii wełny grem. "250,000. P Ę i 

Rossya i Polsk a welny grempl. 60,000, czes. 25,000. 

Jedną z najpierwszych operacyj, jakich wełna na fabrykach 
doznaje, jest sortowanie tejże, to jest rozgatunkowanie i rozdziele- 
nie wełny „według. jej przymiotów, na pewne osobne oddziały, wią- 
domo bowiem jest, iż wełna jednego runa, w różnych jego brana 
miejscach, rozmaitćj bywa cienkości i dobroci, a że jednorodność 
massy- jest głównym warunkiem dobroci wyrobu, operacya ta jest 
zatóm rzeczą wymaganą, „a poniekąd . konieczną. . Zwykle na fa- 
brykach robi się od pięciu do siedmiu sortymentów, które. albo 
namerami od 1—7, albo słowami, „jako to: Superelecta, Electa, 
Pierwsza Prima, Druga Prima, Secunda,  Tertia i.Quarta oznaczają 
się. Niektóre fabryki robią więcćj podobnych sortymentów, a mia- 
nowicie robiąc dwa sortymenta z super electy, z których pierwszy 
super-supet electa. oznaczają, inne zaś znowu mnićj; zwykle je- 
dnak wyżćj przytoczony podział za ogólnie, przynajmnićj w Niem- 
czech, używany przyjąć można. Sortowanie to. odbywa się przez 
tak zwanych sortyerów wełny; są to ludzie, którzy wyłącznie się 
temu zawodowi poświęciwszy, przez dlugą praktykę i wprawę do- 
chodzą do nieuwierzenia wielkićj biegłości. ; Mówiąc jednak o tych 
sortyerach, zwanych w Niemczech Sortier auf dem Boden, muszę 
wspomnićć, iż ludzie, ci w braku zajęcia przy fabryce, chwytają się 
zupełnie obcego dla siebie przedmiotu, a mianowicie jeżdżą po 
owczarńiach i podejmują się klassyfikacyi inacior i tryków. Lecz 
klassyfikator owiec a sortier wełny na fabryce, są to dwie zupełnie 
sobie przeciwne rzeczy: klassyfikatorowi potrzebne są wiadomości, 
jakiemi sposobami można najlepićj, najtaniej i najprędzćj wypro- 
dukować welnę, któraby życzeniom fi 


wein 


i abrykanta najzupełnićj odpo- 
wiedzićć mogła; sórtier zaś zupełnie tego niepotrzebuje: jego zada- 
niem jest tylko, mając sobie podane runo wymyte, oddzielić zeń wel- 
nę, która do 1go lub do innego sortymentu, według raz przyjętej 
klassyfikacyi, należy. Ale być ` producentem wełny jest rzecz zu- 
pełnie inna jak być jéj sortierem; nadto,” sortier' taki, który całe 
życie na fabryce sortował, przyzwyczajony jest do wełny już poprze- 
dnio wymytćj, która pod tą postacią zupełnie inaczćj się przedstawia, 
aniżeli gdy jest jeszcze: w runie, na ciele zwierzęcia, w stanie nie- 
mytym; częstokroć zdarzyło mi”się widzieć podobnych sortierów 
jak najdoskonalćj wełnę sortujących, ale którzy mechanicznie tylko, 
przez długą “wprawę wyrobili swe oko," nie umiejąc nawet slowa- 
mi opowiedzićć tego, dla czego jedna wełna uznana przez nich 
została za. lepszą jak druga. Jeszcze tam gdzie chodzi tylko o po- 
prawę wełny, sortier taki. może się. ze swego zadania wywiązać; 
ale, tam gdzię. wlaściciel owczarni życzy. sobie, przez stosowną klas- 
syfikacye dojść, do.stąda zwierząt, które na. rozpłód do poprawy 
innych owczarń użyte, lub. sprzedane być mają, tam już sostier ta- 
ki nie potrafi się należycie obejść i oprócz tego, iż narazi wlaści- 
ciela na zawód. i straty, jakie koniecznie ze złćj klassyfikacyi wy- 
paść muszą, ale na f "wpuści do owczarni wady, nad pozbyciem 
się których dlugo następnie mozolić się potrzeba, Zwracam tedy 
uwagę właścicieli r WA U iż w materyi téj nader ostro- 
żnym być wypada, i że te dwa rodzaje ludzi, to jest sortiera i klas- 
syfikatora, koniecznie odróżnić wypada: nie przeczę ja, iż, sortier 
może "być zarazem klassyfikatórem, jednak rzadko się to dosyć 
pers aby oba te przymioty Ww jednćj osobie połączone się. zna- 
Banan ina wi Eiin 

Drugą z kolei operacyą, przez jaką wełna przechodzi, jest my- 
cie, powszechnie myciem fabrycznóm hazwane (Fabrikwasche), oraz 
odtłuszczenie zupełne wełny; wełna bowiem, choćby najlepićj na 
owcach zimną wodą wymyta,: zawiera w sobie wiele jeszcze nie- 
czystości i właściwego sóbie' tłuszczu, któryby farbowanie wełny 
utrudniał; ilość tego tłuszczu wynosi zwykle jeszcze od 259%, do 
609%, procent i może być tylko przy temperaturze -- 60 R.. za do- 
daniem alkańij zupełnie oddalonym. W tym celu welia zanurza 


zawarty jak już wspomniałem, bywa zwykle do 4 60° R. ogrzany 
i składa się z wódy, tryny, i węglanu sody lub gliny. 


m kotłach, objętości do 500 kwart mających: rozciek w kotłach 
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Pizy tćm należy zachować jeszcze. i tę-osttożność, aby uży. 


j te alkalia nie były zbyt mocnemi, czyli jak s = zechnie wgra- 
żają, aby lug, nie był za nadto gry e inaczej bowiem wełna 
AA starać się przytćm oto potrzeba, aby wełnę raz tylko 
w tym ługu zanurzyć, inaczćj bowiem tworzy się z kwasorodem 
| powietrza szczególnego rodzaju materya tlusta, zupełnie nierozpu- 
szezalna; wełnę taką zowią welną przemytą ( Verwaschene). 
Pozostały Uuszcz i brud używa Się do robienia gażu na o- 
świetlenie: w tym celu mięsza się go z innemi materyami tlustemi i 
przez dystylacyę niezły gaz otrzymuje; częścićj jednak używa się 
tćj materyi jako nawóz. Po takióm wymyciu i odtłuszczeniu wełna 
"przechodzi do suszarni, gdzie w cienkich rozpostarta. warstwach, 
"powolnie się suszy; w suszarniach tych głównie baczyć wypada 
na to, aby mieć można ciągły przewiew powietrza; wełna bowiem 
|z natury swćj będąc nader hygrometryczną. absorbowałaby dużo 
wilgoci z pewietrza. coby szkodliwy wpływ na jéj, dalsze własności 
wywrzéć mogło. A ; 


i Po wysuszeniu, wełna bywa jeszcze Oczyszczaną z rozmaitych 
mechanicznie ją zanieczyszczających materyj, a mianowicie z ziarn 
pewnych roślin; operacya ta zowie się po trancuzku. dechardouage. 
| Rośliny te welnę zanieczyszczające są: Ostnica włoskowata (stipą ca- 
pilata) i Ostnica pićrzasta (stipa penata), rodzaj trawy na piaskach 
zwykle rosnącćj,, szczególnićej w Rossyi, Polsce i Węgrzech pospo- 
litej; nie mnićj (xantium stromarium) Rzepień ,pospolity i (xantium 
| riparium) rzepień. Rzeczny, po niemiecku Steinklette zwana; : rośli- 
na ta jest najnieprzyjemniejszym w wełnie. dla fabrykantów go- 
ściem: wciska się bowiem swemi drobnemi i. kolczastemi ziarnka- 
mi w welnę, zkąd trudnu bardzo jest ją. wydobyć, a, obecność 
jćj może .gremple na zepsucie narazić. Oczyszczenie zaś. weł- 
ny z tych ziarn. stanowi nader uciążliwą 1 kosztowną pracę; 
! po większej części dotąd robota ta odbywała się ręcznie i stano- 
wiłą zatrudnienie więżni; obecnie jednak Amerykanie wpadli na 
szczęśliwą myśl i zbudowali machinę,. która doskonale celowi swe- 
mu odpowiada i może dziennie do 500 funtów wełny oczyścić. Mia- 
łem sposobność widzieć dwie takie machinki w ruchu, w fabryce 
sukien PP. Schwan et C° w Hodesfield, w Anglii, gdzie bardzo 
z nich byli zadowolnieni; koszta roboty tćj machiny, według cen 
w Anglii przyjętych, są: cena samćjże machiny 3600 fr., to jest 
6000 złp., siła 1/4 konia parowego do wprawienia machiny w ruch 
| potrzebna liczy się 50 groszy na dzień; amorttyzacya kapitału na- 
| kładowegó pó'159/,, wypadnie złp. 3'gr. 4 dziennie, zapłata robo- 
| tnika przy maszynie będącego złp. 5 na dzień: cała summa dzien- 
| nie wynosi złp. 9 gr. 14, niechby ł0 złp., co na*500 fun. dziennie 
| przez machinę oczyszczonych wypadnie "0, =0;6 grósza na funt. 
| Po takowem zupelnem wełny oczyszczeniu, poddaje się znowu na- 
| tłuszczeniu, inaczej bowiem byłaby ona za sucha i włosy jéj nie 
mogłyby się należycie ze sobą łączyć; potrzeba więć jest odwilżyć 
je, aby łączenie to łatwićj następować mogło. Do natluszczenia 
używają poślednićjszćj oliwy, w ilości "/, na wagę ilości wełny, np. 
na 100 fun? wełny bierze się 25 fun. oliwy, która znowu zupełnie 
oddaloną zostaje za nim sukno do apretury się podaje. Robiono 
próby, czyby się bez natłuszczania obejść nie było można; okazało 
się jednak, iż to co z jednój strony na oliwie oszczędzono, to zno- 
wuż stracono na jakości i dobroci wyrobu. Tłuszcz ten oddała się 
| za pomocą gliny, która to robota nader jest powolną i traci się 
|| 


przez to wiele oliwy do; natłuszczenia: użytćj. , Obecnie jednak sta- 
rano się i temu zaradzić, zastępując oleje xoślinne,. które jak wiado- 
-mo nie są w alkaliach rozpuszczalne, przez olejezwierzęce, lekko za- 
kwaszone; zwykle używają do tego tłuszczów odchodzących na tabry- 
kach świec, stearynowych; oleje te rozpuszczają Się w alkalii i tym 
sposobem. zupełne -odtłuszczenie ma miejsce: +Ponatluszczeniu na= 
stępują dopiero operacye, przygotowywujące welnę do przędzenia; tu 
już jednak robota i machiny do tego używane dzielą się na dwa 
rodzaje: jedne wyłącznie dla wełny krótkiej i grajcarkowatćj, prze- 
znaczonćj na wytóby sukienne, u którćj jak wiadómo chodzi głów- 
nie'o powiększenie téj własności” pilśnienia się: drugie dla wełny 
długićj i próstćj, przeznaczonńćj na wyroby gładkie, gdzie właśnie 
starać się należy o oddalenie tej własności; pierwsza przechodzi 
przez gremple, druga zaś przez grzebienie czyli czesadła. 
| Gremple używane dla welny są takiej samej. konstrukcy! jak 
| gremple używane do przerabiania bawełny; różnica w tém tylko 
| zachodzi: iż gremple do wełny mają zęby daleko cieńsze i gęst- 
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£ i iż należy smarować tłuszczem skórę; w którćj zęby 
saan RSE inaczćój bowiem skóra ta absorbowałaby tłuszcz po- 
przednio welnie dodany. Włosy na gremplach po kilkakroć = 
rozdzierają i w rozmaitych kierunkach z sobą łączą, tym mn 
bem równićj się z sobą, spilśniają i wydobywa się na mee a 
nici jak najwięcćj ich koniaszczków. Wiele zaś razy = na p 
gremple ma przechodzić, to o tém decyduje większa lu Jego 
dlugość włosów, jednak zależy to także od rodzaju grempli i prz 
jętego zwyczaju, którego się fabrykanci trzymają. sM" 
f Welna długa iprostay na gładkie przeznaczona Wyroby, pr sa 
chodzi przez grzebienie czyli tak zwane czesadła; tu nn he 
a to, abv wszystkie z osobn włosy” o ile można wypros p- e 
równolegle obok siebie, ułożone zostały, robota ta dawnićj a s 
wet gdzie niegdzie i, dziś jeszcze) wykonywała się data : po 
mocą dwóch grzebieni; zęby tych grzebieni,, SĄ w polana a 
syć, ostro zakończone; potrzeba ich. zawsze Ue IBERŃ 
i welnę stluścić, aby wena łatwiej pomiędzy rakai pecan 
dzić mogła. Za pomocą jednak tych grzebieni robo $ 8 
ła się mader powoli 'i trudno, i rady AA inne a= 
ik ni w stanie. więcćj na pé D i ; 
ik ai x 1190 Pe slawny w historyi rozwoju Po: 
ni Arkwrigt, zbudował pierwszą do czesania Ee Pa która i 0l- 
wiek wiele do życzenia pozostawiała, miała jednak tę wiel a za- 
sluge, iż służyła za podstawę wszystkim nowszym tego" rodzaju 
5 e: 5 omijając wiele mniej więcej szczęśliwych, wypada mi 
machinom kot chinie Celliego, która od 1820 do 1844 roku naj- 
oo wszechnićj byla używaną. Machina ta czesała ód 120 do 160 fu. 
Paisani ZAŁŻDEGNO jej jednak wiele niedokładności. Dopiero w ró- 
ku 1844 Francuz Haymann, wynalazł swą sławną, i dziś powszechnie 
p waną machinę do czesania, która nie tylko iż zadała ostateczny 
ia czesaniu ręcznemu; ałe nadto wykonywa tę robotę dalekó le- 
niój aniżeliby ręka ludzka uskutećznić to mogła. To -jest właśnie 
afkachina; która realizując w sobie wszystko to na Co dowcip 
ludzki w podobnym rodzaju mógł Się zdobyć, sprowadziła „ogromną 
rewolucyę, nie tylko w przemyśle, ale w całćj tendencyi, jakićj się 
dotąd w produkcyi wełny trzymano. Za pomocą téj machiny można 
obecnie przerabiać takie wełny, które dawnićj za zupełnie niezda- 
tne na tego rodzaju wyroby się uważały. Za pomocą tedy tego czesania 
włosy mnićj więcej. zupelnie się prostują i dozwalają "się wysnuć 
ić zupelnie gładką. ; aa 
M aa er ar y c aer ralera lùb mniejsza ilość włosów słabych 
zrywa się, i przez to staje się do dałszego użytku p m z 
żna ich wszelako jeszcze przerobić na gremplach; dla tegó tćż sła- 
be lub nazbyt poplątane wełny nie mogą być operacyi czesania 
oddane, strata bowiem na nich ponoszcna byłaby zbyt znaczną, 
Wełna mająca być czesaną, musi być pewnéj PARA ku temu 
krótkie bowiem wlosy nie mogłyby n 


ści; „by ieżnie przez 
teri zajęte; zwykle jako granicę wełny SKS przyjmuje 
się: aby długość włosa przynajmnićj 2 cale reńskie wynosiła; z dru- 
gićj jednak strony nie powinna ona 4—5 reńskich cali na długość 
przechodzić; dłuższe, jak np. nastope dlugie welny, przecinają się 
rzed czesaniem na dwoje. _ Włosy, które, wytrzymają bez zerwania 
się „operacyę czesania, nazywają się w języku fabrycznym wełną 
sercową, (Herzwolle); w wyrobach grubych i ordynaryjnych bywa- 
ją one dwa razy tyle cenione, a w welnie na cieńsze przeznaczo- 
nój wyroby kilka i pół raza tyle. aniżeli włosy, które uległy Zerr 
waniu i ztąd tylko jako wełna krótka na gremplach przerobione 
być mogą. Ztąd widzieć można, jak wiele na tém zależy fabry- 
kantom wełny czesanćj, aby takowa dostatecnie była mocną imie” 
poplataną, iżby. operacyę czesania należycie wytrzymać mogła. 


(Dalszy ciąg nastąpi). 


r ; j w 
Krótka. Uwaga 

nąd rozprawką P Ludomiła Jastrzębowskiego, zamie- 
szezomą w poszycie €zerwcowym Ikoczników Gospodar- 

| stwa Krajowego. r y 

"Literatura nasza rolnicza w ostatnich czasach rozszerzyła się 
znacznie i przybrała rozmiary niezwyczajnę; dowodzi to ruchu umy- 
slowego narodu, jego rozweju-na. drodze, na któréj spoczywa rze- 
czywiste bogactwo nasze: Chwytamy też każdą nowość z wielkićm | 


zajęciem, przebiegamy, zastanawiamy się, vozumujemy, wnioskuje- 
my; a z tego wszystkiego korzyść widoczna, bo umysł się kształci, 
pobudza do ruchu i ciągłego czuwania na. drodze postępu. 

Rolnictwo nasze dzisiaj stanęło na punkcie, de którego doj- 
ście rutynicznę jest trudnćm i prawie niepodobnóm. Trzeba pracy, 
dużćj energii i zasobów cierpliwości; , trzeba nauki głębokićj, aby 
nie upaść pod nawałem zapor, które nasuwają, z jednćj strony 
istota przedmiotu: samego, z /drugićj natłok teoryj, często błędnych, 
niejasnych i próżnych. Stanęliśmy dziś na punkcie, z którego ty- 
siąc dróg się rozbiega, jak tysiąc promieni zniżonego słońca; któ- 
rąż z nich wybrać? w tem to sęk itwarde zadanie. 

Ludzie czynu, twardćj. pracy i głębokićj nauki, wsparci, kil= 
kodziesięcioletnićm . doświadczeniem, są ' to luminarze nasi w za= 
wodzie gospodarskim. Ci, gdy zechcą skreślić nam jakikołwiek o= 
brazek, rolniczy, ¿oświecony światłem nauki, 0a uświęcony potem 
twardej ich pracy, ci mówię, stają, się prawdziwymi. naszymi do- 
brodziejami. i całego kraju swojego. 

Pisać aby. pisać, jest błędem:=i stratą niepowetowaną dla sie= 
bie i drugich; ale uczyć się, pracować i doświadczać data, aby pi- 
saé dla pożytku kraju, jest zasługą godną miana cnoty. 

W poszycie, czerwcowym Roczników Gospodarstwa Krajowego 


Pan be J.,w rozprawie swój o: urządzaniu w płodozmianów na zasa= 


dzie ilości paszy, poparty, jak: wspomina, pięcioletnićm: doświadcze- 
niem i głębokićm zastanawianiem się nad przedmiotem: wpada na: 
myśl! ważną, i tę myśl. brzemienną w następstwa, w celach naj= 
szlachetniejszych, niesie, przedstawia ziemianom i dzieli się z nia 
z-krajem. sobi dw 

Czas obecny, dla nas gospodarzy, jest bardzo obliczony; . go» 
dzinkę zaledwie znaleźć można: na dniu 'dla' przeczytania czegoś. 
Jakżeż tu więc pisać "i rozszerzać się nad przedmiotem tak wa- 
żnym? Pomimo więc najszezerszych chęci, rozebranie caléj téj pra- 
cy Pana J., zostawić muszę ad feliciora tempora, i ograniczyć się 
dziś na zreflektowaniu go: że zasadę przyjął błędną, na nićj więc” 
i budynek cały wątłym być musi. 

Pan L. J. w obliczaniu spodziewanćj paszy, z płodozmianu 
zaprowadzić się mającego, w folwarku przez niego rządzonym, 
przyjmuje: dla gruntów pszennych słomę pszenną, zebraną z cał- 
kowitćj powierzchni pól wszystkich pszennych, w wartości siana, 
funt za funt. Dla gruntów zaś żytnich słomę żytnią w wartości ?/; 
części siana. Wspomina; że doszedł do tego pewnika z własnego” 
doświadczenia. Wypada mu tedy paszy tój sztucznój "(jak ją nazy- 
wa): centnarów 14,800; ałbowiem pola pszenne dostarczają jéj cen< 
tnarów 8850, żytnie zaś cent. 4950, razem jak wyżéj 14,800 ceñ: 
tnarów siana. 000 ey Te I i 

:Wziąwszy- pod rękę płodozmiany Pana J., jakie zaprowadza 
w- folwarku Krasice, z nich mićć może: size siq 

Pszenicy morgów 47 po 6 kóp—282 kóp—kopa waży cent. 6, 
będzie cent. 1692; gdy 275 £ słomy pszennćj=100" funtów siana, 


Y to będzie centnarów siana "615 £ 75 
-- Zyta mórg 106, po3'/, kopy==311 kóp, pô 6 cent. ` 
==2226 cent. słomy: (300 f- sł. żytnój=100 f siana) cen. 742 £ = 
Jęczmienia mórg 30 po 4 kopy=420 kóp po 5 c. swop 
daje 600 (200 t. sł. jęczmiennćj —100 f siana) centn. 300 £ —- 
Owsa mórg 50 po 3 kopy—=150 kóp, po 5 cent. =" 
150 cent. (200 f: sl. owsianćj—100 f. siana) centnarów 375 f. — 
Koniczyny 23'/, mórg, raz na paszę, drugi raz na 
ha nasienie, dadzą centnarów 949 (100—100) centnarów 940 f — 
Grochu 23'/, morgi dadzą centh. grochowin 840 
i 150100) cent. 560 f — 
Tatarka i proso,'20 fur 10-centnax, == 200, centn,, j 
i 17(150—100) cent. 1334 5 


Owsa koicy 300, spasione końmi dają 360 centn. 
e: (52 f. owsa==100 f. siana) cent. 
“n Zgómińy P plewy. dają cent. 600 (150—100) centn. 
57 mórg przedplonów i latowćj paszy z koniczyny 
czerwonćj drugoletnićj, dają suchćj paszy centn. 1140 
| Eii (100100) cen. 1140 £ — 
150 korcy jęczmienia na słód dają 299 centnar., 

wagi słodu 75 (100 £ słodu daje 85 fun. siana) centn. 
Kartofli mórg 41 po 60 kórcy z morgi—kor. 2820, 

z tych po potrąceniu ordynaryi, potrzeb domu i sadze- 


629 £ 30 
400, f. — 


254 f 12 


do przeniesienia cent. 6,089 f. 22 


A 


= 4 


- z przeniesienia cent" 6,089 f. 22. 
| nia, 2320 przerobione na okowitę, dają wagi cen. 5800, 
licząc wywar ze 400 £. kartofli=92 fùn. siana (1) cent. 1450 f. — | 
- o) Pastwisko letnie dla 600 owiec, przez miesięcy 5, | 
licząc dziennie na sztukę, tak młodą, jagnię i starą, 
przecięciowo bardzo wysoko, bo” 2 fimt. siana—centn. 1800 f — 


Razem centnarów 9339 f. 22 

Folwark więc calkowicie według zaprowadzonego płodozmia- 

nu obsiany, dać może cent. 9339 f 22 wartości siana; że jeszcze 
nie zaraz więcćj da to rzecz pewna. Czy zaś tę ilość paszy wydaje 
deis, kiedy płodozmiany dopiero w drodze, gospodarstwo w niela- 
dzie, to rzecz inna. Gdy Pan J. paszę swą sztuczną oblicza na 
14,800: cent. siana, mićć zaś może, po skrupulatnem a nieskąpem 
obliczeniu cent. 9339 f. 22, braknie mu cent. 5460 £ 78 paszy 
w wartości siana. W tym stosunku braknie gnoju. Budowanie 
przeto na takićj zasadzie płodozmianu, na zasadzie przypuszczal- 


ważeniu rzeczy uzna. À 
Co się zaś tyczy wartości tój pracy, jej celu i wpływu, jaki 
wywrzóć może, starać się będziemy, jak więcćj cokolwiek czasu 
znajdziemy; obszerniej w tychże samych Rocznikach Gospodarstwa 
Krajowego szanownym ziemianom. przedstawić. Tu się tylko nad 
mienia, że Pan J: w płodozmianach swoich. mających się zaprowa=' 
dzić, przyjmuje za podstawę paszę, którą też same płodozmiany 
wydać mogą, kiedy będą w należytym biegu i komplecie. "Czy to” 
być może i jak to być może! to każdego praktyczny pogląd roz- 
wiąże. 
Z: Olkuskiego, dnia 10 Lipca 1859 roku. 
; X. X. Członek Tow. Roln. 


su +66) Podany tu zbiór kartofi jest wysoki; „zwykle liczy się, 
z morgi 0d 40—-50 korcy; przyjęliśmy z umysłu wyższą liczbę, aby 
nas nie posądzono o naciąganie i przesadę. i 


ERETT "1. 


| | Nrodek przeciwko chorobie kartofli. 

„u: Towarzysiwo rolnicze belgijskie, przedstawiło 'w 1857 roku, na 
posiedzeniu”swojóm, środek zaradeży przeciwko chorobie kartofli. 
Srodek ten zasadza się głównie na tem, ażeby” ile tylka możność” 
dozwalła najwcześnićj je zasadzić; a ponieważ” pomiędzy  różnemi! 
gatunkami tćj rośliny sąci takie, które poźnićj kwithą* i wolno ro- 
sną, należy wybierać” do sadzenia tylko wcześniejsze gatunki. W.0= 
gólności, spóźnione sadzenie zawsze wpływa niekorzystniena zdro= 
wie kartofli, ponieważ one już wtedy w kopcach' kiełkują. Najle- 
pićj przy przebieraniu odłączać zbyt wielkie 1 zbyt małe, a prze-* 
znaczyć , do sadzenia średnićj- wielkości; nie' sadzić takich które 
wypuszczają, kiełki; bo one jnż są wycieńczone: przedwczesną: wes! 

y i nie mogą dać zadawalniających plonów. Szkodliwóm, tak- 
że jest dla wzrostu tćj rośliny wykrawywanie małych części zkieł- 
kami; a resztę obracać na użytek domowy. albowiem zarody kieł=- 
kowate potrzebują być zasilane” i żywione przez massę mięsistą; 
najlepićj więc przepoławiać kartofel -i całe polowy, beż. dzielenia 
na więcćj części, sadzić. 


W Radoszewieach. fh. 


S DON. KOMISOWY 
„ Nasion, Produktów i Narzędzi Rolniczych, 


- Chcąc ułatwić potrzebującym. nabywanie nasion aklimatyzo- 
wanych, i, dostatecznie, wypróbowanych w. SWćj, użyteczności, *a*to 
głównie przeż odwołanie się do gospodarczych zasobów krajowych, 
przez nastręczenie mianowicie. możności zbytu tych nasion, „które 
już w naszym kraju, są,lub mogą być produkowane; mam honor 
upraszać Szal Fae Gospodarzy; ; posiadających: nasiona zbóż; pa- 
stewne,. „ogrodowe. lub jakiekolwiek, do gospodarstwa postępowego 
i ulepszonego należące, a ze swej dobroci, i użyteczności: znane i! 
doświadczone, aby w tym względzie ze mną, porozumićć się raczy- | 
li. Zebranie tych wiadomości byłoby korzystnćm tak dla chcą- | 


N- Czł. TF. Rot. 


w. Drukarni Gażóty Warszawskićj. — Wolno drukować. —W Warszawie 


— 


cych» sprzedać swój produkt, jak- dla mających chęć i potrzebę na» 
byciai uwolniłoby' 0d konieczności A -jpa “z zagranicy na> 
sion, które się 'w kraju” znajdują, zkąd możnaby się spodziewać, 


że ceny dla kupujących znacznieby niżej wypadły. 


A. Rodkiewiez. 
Ulica Miodowa, obók Rządu Gubernialnego. 


WIADOMOŚCI HANDLOWE. 
Z BO Ż B, 

W upłynionym tygodniu sprowadzono do Warszawy (prócz te- 
go co w śpichrzach znajduje się) żyta czetwierti 4329, pszemie 
2548, jęczmienia 1201, owsa 3221, grochu 138, gryki 141, kaszy 
jęczmiennćj 300, mąki żytnićj 719, mąki pszennćj 664, Karto 


"959, siana fur 1023, słomy fur 252. 
nój fantastycznie, jest złem, co zapewnie Pan J. po bliższem roz= || 


Średnie „ceny żywności ma targach Warszawy i Pragi 
z upłynionego tygodnia, 
to jest od dnia 17 do 23 Lipca 1859 roku. 


IST. |kop. | korzec od. rsr.|kop. 


Ży:a, czetwiert Fala, 2 


c j 17: | Kaszy jęcz. ord. | 1|25'/ą 
Pszenicy ditto-  |-6,76//./4 112 | Słomy puds . . |-—|24 
Grochu „polnego! 44/67/32 (85 | Siana pud i>: . |—37 

» i cukrowego| 6/76'/3j4 |12 4 Drzewa sos. sąż:| 7/20 
«fasoli HYAA 85 | Wół dobry. . . |-—|— 
GRA jolsb.. 4204 3156*/s/2- 117 » średni «« |—|— 
Jęczmienia . . „7| 31521/ 2 115 » - dichy . —| 
OWSA; +05 cz - A /sjt, [881.4 Cieleowiś2:.0. |-—-|— 
Mąki pszennćj. |). sią Baran u; czbox s —|— 
łąki éj pud | 24: 2 i Wieprz dobry  |—|— ĝi 
i ordýnar:  |--|90'/a »” średni |—— 
żynićj, pytlow. a | « lichy. |-—|— 
żytnićj razowćj |—— , Masla pud . v.: | 6/80 
gryczanćj pud |—iib | = Słoniny « 4/60 
Kaszy jaglanćj | | | Kartofli czetw. | 1/96*/e/1. 19 
czetwiert a Slj itina | Okowity wiadro 
6, grycz, ZW | vi162'/ | | bez podatku ci 4 1/44 
«o drobnéj 44476... bGarniec; ssori a4 
« jęcz. perł. 11328 | l j j 


Wprowadzono z Cesarstwa bydła rassy stepowćj sztuk 643, 
z'opasów. w Królestwie sztuk —, z Królestwa bydła. rassy krajo-. 
wćój sztuk 81, Z pózostalego remanentu zeszłego tygodnia sztuk —, 
w ogóle sztuk T24; wieprzy 837, cieląt 645, baranów 1640; z tych 
zakupigno na miejscową konsumcyę: wołów sztuk 540, wieprzy 600, 
cielęta i barany wszystkie; na liwerunek wółów sztuk 27; z bydła 
stepowego wyprowadzono do w. Michalowa sztuk —, do Płocka 20, 
dó Nowegeorgiewska 20, do Piotrkowa 8, do w. Woli —, do w. 
Truskawią Sztuka —, do Mokotowa 6, do Powązek i obozu 16, 
z bydła rassy swojskiej wyprowadzono w różne miejsca Królestwa 
sztuk 26, na chów do Warszawy i Pragi $; wyprowadzono z po- 
wrótem do domi jako nie sprzedane na targu sztuk 4; pózostało 
remańenteni sztuk 40. mó e 


 KVRSGIEŁDY BERLIŃSKIEJ. | 
Dnia 22 Lipca 1859 roku. 
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Rossyjska 5ta pożyczka nowa 


Rossyjsko-angielska ZG 50 * LOTI u 
Rossyjska 6ta pożyczka 5% . . 10817 
Polskie Obligicye Skarbu 40/, SWA 
» Listy Zastawne nowe ~. I 81 
| ws Obligacye 500-złotowe . 3010. . 71.88 
Certyfikaty B: P. na Oblig. Cząst: Kit. A. 300 złp. 1924 
| 9% sw q: fi » B1200 » . “D 


